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Efiprriźeiiie na csi Tokio -  Moskwa
Sowiety nadal juoza Ch rirzyków

K onflikt o  k o n ce s je  ja p o ń sk ie  na Sachalinie
SZANGHAJ, 29. 9. Wczoraj w 

godzinach rannych ambasador 
sowiecki opuścił Nankin, udając 
się drogą powietrzną do Moskwy.

Jednocześnie rozeszły się tu 
pogłoski, że rząd sowiecki wywie­
ra nacisk na Nankin, ażeby Chiny 
za wszelką cenę podtrzymały dzia 
łania wojenne przeciw Japonii do 
chwili, kiedy Sowiety będą w sta­
nie okaza- Chinom swą pomoc.

Oddziały japońskie postępują 
naprzód w  północno-wschodniej 
części prowincji Szansi i  zajęły 
dziś w  godzinach popołudnio­
wych Fanszeh - sien.

MOSKW A, 29. 9. A jenecja
„Tass“  donosi, że w  dn. 23 b. m. 
japoński konsul w Szanghaju po­
wtórni zawiadomi konsulat so­
wiecki, że samoloty chińskievprze 
malowane na japońskie, będą 
bombardować ambasadę sowieo- 
Ką w N  inkinie celem wciągnię­
cia ZSRK do konfliktu.

W  dniu 25 bm. kopsul sowiecki 
w  Szanghaju, Simanskij, zawia­
domił stronę japońską, że rząd 
ZSRR uważa całą ię wersję za 
prowokacyjną i złożył odpowie­
dzialność za ewentualne bombar­
dowanie ambasady sowieckiej w 
Nankinie na stronę japońską.

M OSKW A* 29. 9. Dzienniki so- 
wiecicie donoszą o nowych t a r ­
ciach sowiecko * japońskich, w y ­
nikłych w  związku z eksploatacją 
przez koncesjonariusz/ japoń­
skich bogactw mineralnych na 
północnym Sachalmie.

“ Dziennik P ora n n y "
zmienia właścicieli

JaL się dowiadujemy bezpośre­
dnio przed rew izją w  Związku 
Nauczycielstwa Polskiego ZNP 
wycofał się z  „Dziennika Poran­
nego", który przejęty został przez 
grono redaktorów Epoki i tygod­
nika „Czarno na Białym".

Skład redakcji I linia politycz­
na „Dziennika Porannego" nie 
ulegną żadnej zmianie.

Według doniesień sowieckich 
Japończycy nie dotrzymują wa­
runków umowy koncesyjnej, 
przez co narażają sxaro sowiec­
ki na znaczne straty.

Prasa sowiecka daje do zrozu­
mienia, że sprawa ta doprowa­
dzić może do likwidacji koncesyj 
japońskich przez Sowiety.

Zaznaczyć należy, że  sprawa 
koncesyj japońskich naftowych, 
węglowych i rybackich na sowiec­
kim Daiekim Wschodzie wpływa­
ła już nieraz na zaostrzenie sto­
sunków sowiecko ■ japońskich do 
tego stopnia, że zagrażała zerwa­
niem stosunków dj piomatycz- 
nych.

PIK. Troszyn i fint. M  ■■ (espólnlcy
porwaniu gei*. Miller a

Zagadka  p o w o li  zaczyna  s ię  w y ja śn ia ć
PA R YŻ , 29. 9. W  trzzekr dnh ba io, ł  więc na półtorej godziny przed 

dania żony gen Skoulina prze- sędzk zamachem. „Od 12-ej mój zamad już 
go ślec-zego odbyła się konfrontacja' jest zapełniany, a wtedy na sali niko 
p. Skoblin z władcieiem kawiarni na 
ul. Longchamp", Alek"indrem Ceru
lianem. W  tej kawiarni była p. Skoblir 
z mężem krytycznego dnia jak twier- 
dzi w  czasie zaginięcia gen. Millera. 
Właściciel kawiarni jednak stanowczo 
-pr se?1 temu, twierdząc że małż. 

Skoblin byli tu »koic godz. łl-tej ra-
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S t r o n n i c t w o  Ł u t  o w e  n a  z a k l ę c i e

Braterstwo broni \ P .S .  I Ludow ców
c g lo s  ć m z  o f ic ja ln ie  „Z ie lon y  Sztandar1'

Jak donosi A g  Agr. w naczel­
nym organie Stronnictwa Ludo­
wego „Zielony Sztandar" pojawi 
się w najbliższym numerze na 
dzień 3 października artykuł, wy­
jaśniający zasadnicze stanowi­
sko Stronnictwa Ludowego do in ­
nych stronnictw, a zwłaszcza do 
modnych obecnie różnych iron- 
tów

Stronnictwo, zachowując pełną 
samodzielność i niezależność, nie 
chce <jyć niczyją przyoudówicą, 
nawet swoich przyjaciół. Samo­

dzielność polityki nie wyklucza żadnych specjalnych frontów,
Żywa i cenna sympatia, okaza­

na chłopom przez robotników w 
czasie niedawnego strajku chłop­
skiego, nio była wynikiem ukła­
dów czy przetar gów. Była wyra­
zem tego faktu, że postulaty, o 
króre chłopi strajkowali, znaj­
dują jednakowy oddźwięk tak u 
chłopów, jak u robotników. Bar­
dzo sobie cenimy sympatyków i 
z lewa i z prawa. N ie chcemy so­
bie lekctważyć ich życzliwych

możliwości współdziałania z inny 
mi siłami dla realizowania kon­
kretnych celów, które są wspólne 
ludowcom. Na czoło tych wysuwa 
się sprawa demokracji oraz opar­
cie rządów w  Polsce na zaufaniu 
szerokich mas.

Równolegle walczą o to także 
inne organizacje, a  w  pierwszym 
rzędzie P. P. S.

„ I  mimo, że dzielą nas ló żn ic e " ,
—  pisze autor —  w  mejeanej rad, ale nie chcemy Dyć niczyim 
sprawie, w tej —  drogi nasze się narzędziem. Stronnictwo ma swo- 
schodzą. W  walce o wspólny cel je  wytknięte cele i chce samo- 
wytwarza się rzetelne biaterstwo dzielnie decydować o swojej poli- 
kr»ni. Na to nie trzeba tworzenia tyce. !

K o i t i  l u d z i e  w  O .  Z .  N .
m ają  naw iązać k on ta k t  z  m asam i
W e środę wieczorem w  kołach 1 Zmiany te mają na celu zwięk­

szenie populamcści O. Z. N. w 
społeczeństwie.

go oprócz pp. Skoblin nie było”

S P R Z E C Z N E
Z E Z N A N I A

Plewicka składi przeczne z-znania 
dostaje ataków histerii, gdy sędzia 
śledczy zwrau a jej uwagę na niezgod­
ność jej zeznać, twierdz’ ze ma stalą 
pamięć, slaby wzrok, że zegarek jej 
się późnił albo śpieszył, 1 t  d.

Ns pytanie sędziego, dlaczego mąż 
po przywiezieniu Jej autem dc maga 
zynu sukien cddali* się samochodem 
na inny koniec ulicy, <-dj wiedziała, 
że mąż czyta gazety a zgiełk na u- 
licy przeszkadzał mu. Na pytanie, czy 
uważa, ż« mąz jest winny, pani Skob 
lin :dpowiedziała: „ l o  jest nlemożl.- 
we. Gdyby on był winien, to ja bym 
sama go zadenuncjowała”.

T A J E M N I C Z Y
O F I C E R O W I E

Donosiliśmy o dwóch tajemniczych 
jeg« iOŚ dach, którzy towarzyszyli gen. 
JkOiJinowi w rest iracji „Mu; kwa”. 
Dzi: udało się ustalić ich nazwiska. Są 
to byli rosyjscy oficerowie płk. Tro­
szyn, mieszkający w Bou ogne 1 kapi­
tan Troń, szef grupy komitowców w 
Belgii. Żaden z nich w restauracji 
„Moskwa” poprzednio nigdy nie by­

wał, a po porwaniu gen. Mniera obaj 
tajemniczy oficerowie zniidi z Paryża.

G E N  F K G B L I N  Z B I E G Ł  
D O  B E L G I I ?

żona gen. Chapron de Laró i „zma­
wiała z gen. Skoblin w przeddzień po- 
.wania gen. Millera. Okazuje „ię ut 
prosił on ją o 6 wi_ dc Belgii. Pani 
Chapron de Larć zwróciła się telefo­
nicznie do swoicn „najomych w  Bru­
kseli, a gdy d  -dali się a, -zyJzlaiu 
konsularnego belgijskiego MSZ tn o- 
świadczono im, że gen Skoblin t/izy 
nie dostanie gdyż jest „oszukiwany 
przez policję ranc-ską. Możliwe, ie  
dostał się on do Belgii bez wizy.

W  każdym razle w orukneH nie wi­
dziano g" W  azie pocnwycenu *a • 
stanie on odesłany do Francji, gayt 
czyn jego nie moż<* być zakwalifikc 
wan” , jako zwyczajne przestępstwo 
polityczne.

Zakłady f  I I I  D l f l l  zał. 1805 1 
Jgrocin. t  U L I ' r l , n  EPl Alce.

wysytają bezpłatnie na iąaarrta 
świeżo wydane: '

CENNIK DRZEW I KKZEW&W
owocowych i ozdobnych, róz i bylin

CENNIK CEBULEK KWIATUWYLH
cio sadzenia jesiennego 

Centrala — Warszawa, Ceglana l i ,  
teł. 568-60

Wódz Słowahów odznaczony
w ie  ką w stę g ą  „P o lo n ia  Restituta i i

N O W Y  5 W I R T 7 D
E G Z Y S T U J E  OD 16 7 3  a

Zielcne koszule p. Polakiewicza
w stęp u ją  do  Ozonu

Zarząd Główny Związku Mło-1 młodzieży ludowej dla Naczelne-
dzieży Ludowej powziął uchwałę 
zwołania na dzień 24 październi­
ka b. r. walnego zjazdu do W ai- 
szawy celem „dania wyrazu uczuć

go Wodza, ustalenia form i zasad 
szerszej pracy" oraz rozwią­
zania organizacji i wejścia do 
Związku Młodej Polski.

Byl1 ochotnicy Armii Polskiej
d om a g a ją  s ię  usun ęcia  ży d ów

z e  s ł u ż b y  w o j s k o w e j
Poznański Oddział Związku b. 

Ochotników A rm ii Polskiej na 
zebraniu swym w dniu 7 wrze­
śnia powziął następującą rezolu­
cję:

Zważywszy, żr żydzi jako masa 
irrogB naszemu Państwu, niejedno­
krotnie (uż dali nam możność *,onen- 
towania się, jaką przedstawiają war­
tość dla obronności naszego kraju, 
prosimy uprzejm ie Pan. Marrzałka 
Polski jako Naczelnego Wudza a ła ­
skawe spowodowanie przeprowadze­
nia na terenie ciał ustawodawczych 
niżej wyszczególnionych naszych po­
stulatów jako niezmiernie ważnych 
dla rozwiązania drażniącej społe­
czeństwo polskie, sprawy żydow­
skiej, a mianowicie:

a ) pi ry" rócenie dawnych nazwisk 
żydom, b ) zabronienie zmiany naz­
wisk żydowskich na nazwiska ruzen 
nie polskie, c ) zabronieni* zamieszk 
wania, zatrudnienia i  prowadzenia

politycznych rozeszły mę pogłoski 
na temat zmian personalnych w  
Obozie Zjednoczeni i Narodówe- 
go. Mówiono o ustąpieniu płk. Ko 
waiewskitgo i o powołaniu na je ­
go stanowisko obecnego wicemin. 
spraw wewn. p. Jerzego Pacior- 
kowskiego. *

Według wersji krążących w  ko­
łach zazwyczaj lepiej poinformc 
wanych sprawa przedstawia się 
w rzeczy r.dstości nieco inaczej. 
Oto istotnie wicemin. Paciorkow- 
skl ustąpić ma ze swego stanowi 
ska i przejść do O, Z. N. gdzie 
zajmie nieokreślone jeszcze b li­
żej stanowisko Przv boku płk. Ko­
ca.

B R AT ISLa W A, 29, 9. 27 bm. 
konsul R. P, w  Bratisiawie p. W a­
cław Łaciński wręczył w  imieniu 
Pana Prezydenta R. P. ks. infuła­
towi Andrzejowi Hlince oazi.aai 
w ielkiej wstęgi orderu Odrodzę 
nia Polsid.

Akt ten obchodziło uroczyście 
całe miasto Rozomberok, które 
było udekorowane flagam i o bar­
wach polskich i słowackich. Wrę 
czenie odznak odbyło się na uro­
czystym posiedzeniu rady miej­
skiej, specjalnie w tym celu zwo­
łanej do w ielkiej sali muzeum

C x v  B .  G .  K .  p o d a  r u j e
E itm gonow f p ó łtora  m ilion? -

ŁGDŻ, 29. 9. (tel. w ł.). Jak się 
dowiadujemy, sprzedaż fabryki 
Kindlera w  Pabianicach w  ręce 
osławionego fabrykanta łódzkiego 
Eitingona, nie jest jeszcze osta­
tecznie przesądzona 

Jak się okazuje zapadła wpraw- 
■ dzie pewna uchwala Konutetu 
I Ekonomicznego Mimstrów, była

lem‘ , a Eltii.gonem istnieją 
kieś nieznane dodatkowe układy.

ja-

miejskiego w Rozomberoku. W  u- 
roczystości wzięli uaział oprócz 
członków rady miejskiej słowaccy 
posłowie i senatorowie, liczni 
przedsrawiciele słowackich orga- 
nizacyj politycznych i kultural­
nych i t. d

Po ceremonii wręczenia odzna­
ki ks. Hlmka wygłosił przemó­
wienie, w  którym podniósł, ie  od­
znaczenie. jakie uzyskał od naj 
bliższego katolickiego słowiań­
skiego narodu p°lskiego, przyj­
muje z  radością i wdzięcznością, 
gdyż udzielił mu je  naród, który 
niejednokrotnie złozył dowoay 
swego przywiązania dla chrześci­
jańskiej kultury i cywilizacji.

Podczas uroczystości zgroma­
dziły się przed muzeum tysiączna 
tłumj Judu z bliższej i drlstef 
okolicy, które urządziły ks. Hlmcu 
entuzjastyczne owacje.

Chodzi o wzmocnienie Obo®. ona Jednak °P aita “ a z u p e ł n e  
Z je J n .  K a ro d . przez nowe czynni ścisłym materiale. Rzecz zna- 
ki a więc o zmiany Nikt w ięc mil nna- że  wediug proponowane- 
obecnie nie Ustępuje. I W  tekstu umowy. Eitingon miał

jes t natomiast prawdopodobne, spłacac należność ratami, w  cią- 
iż obok p. Jerzego Paciorkowskie- Su “‘min la
g ,  powołani będą do współpracy «it in gon  miał zapłacić Banko- 
w O. Z N. takie i łnni Iziałaczi w i Gospodarstwa Kra jo./ego okc 
społeczni, zajmujący obecnie sta- *° 2<J Pro r - zudr.zenia fabry i, o

„trójkącie bezpieczeństwa", d ) w y ­
kluczenie żydów z czynnej służby 
wojskowej i e) stworzenie specjalnie . , 
dla żydów kadry armii p n e y  d 'a po- 
trzeb wojskowych.

N iniejszą rezolucję przesłano M ar­
szałkowi Rydzowi-Śmigtem u. Świad­
czy ona c  srałym  postępie całego spo- _______ .  ________,____
teczeństwa w poglądach na kwestie niem przy pomocy posiadanych dalszych pre ensji
żydowską i tdrcrwym promieniowaniu 
idei narodowo - radykalnej, (h. s.))

we władzach admini­
stracyjnych, którzy na stanowi­
skach szefów bezpieczeństwa mie 
Ii sposobność zapoznać się z  po­
trzebami ludności i ich zaspokoję 
niem przy pomocy posiadanych 
rezerw (t. j. funduszów na za trud 
nienie bezrobotnych i t. p.)

znaczy, że dałby gotówką około 
400-000 zł., podczas gdy fanryka 
winna jest Bankowi Gosp. Kraj. 
2 miliony zł. Przy przejęciu jej 
przez Eitingona B. G. K. zrzekłby

P a n ik a  w  k in ie
P oża r  w  operatorn i

LWÓW, 29. 9. Dziś o godz. 22-3o 
w operatorni kina „Metro" przy ul. 
Łyczakowskiej wybuchł poża.’ skuf 
kiem zapalenia się taśmy Filmowej tuż 
przed okienkiem obiektywu

  _________  W operatorni obecny był kinoop,.
w sze lk iego  rodzaju  handlu w  t. zw . i rator Józef W arm  1 jego pomocnik.

Kiólcwa Maria w Warszawie
na nreM ierze  s w e g o  baletu

BUKAREŚZT, 29. 9. Dziennik 
„In fo ra a tia " zamieszcza wiado­
mość, że 1 rolowa Maria ma za­
miar udać się do Warszawy na 
premierę balet- je j pióra „Tai-

na“ . który jak wiadomo, wystawio 
ny będzie niezadługo w Operze 
Warszawskiej.

Potwierdzenia tej wiadomości 
brak.

Warm oderwał palącą się taśmę i rzu- 
cii ją na podłogę, nie zauważ; wszy, 
że tuz obok ieży gotowy io  nawinię­
cia drugi film. Nastąpiło zajęcie się 
filmu ah/gosd ok MJOO mu. Warm 
i jego pomocnik rzucił się do gasie- 
nia pożaru, poparzeń' jednak uciekli z 
operatorni.

Tymczasem na sal’ powstał wśród 
puDiiczr.osci w liczbie 40® osób po­
płoch Na szczęście znalazło tię kilka 
energicznych osób, k .óre sk.erowaiy 
uciekających na podwórze realność., 
gdzie mieści sie kino. Przybyła na 
.niejsce straż oożarm po iednoge 
dzinnej akcji ugasiła pożar.

Z publiczności nikt nie odniósł po­
ważniejszych obrażeń. Kinoope-ator

Znacznie większe wierzytelno­
ści do fabryki posiaaa Towarzy­
stwo Ubezpieczeń „Prudential". 
Odstąpić ono ma od swych rosz­
czeń na tych samych warunkach, 
co B. G. K  W Łodzi krążą jednak 
pogłoski, że między „Prudentia-

Odroczona konferencja
p ł k .  K o c a  

z  m a l k o n t e n t a m i
Konferencja płk. Koca z częścią 

sanacji niezadowoloną z  politylu 
Ozonu, a w szczególności z  P. O- 
W., Z. P . O, K. i niektórych grup 
legionowych, która imała się od­
być we wtorek, 28-ego b. m., zo­
stała przełożona na piątek, wzglę 
dnie sobotę.

Powodem odroczenia konferen­
cji są inn î ważne zagadnienia,

P  A  L T a  O l — Z a r e m b a
G O T O W E  i MA Z A M Ó W IE N IE  W S P ^ L N A ^ i ó i

Zamach ramcbójczy nauczyciela
p o  s p r z e c z c e  z  in sp ek torem

W  gmachu okręgowegc Inspek­
toratu Szkolnego w Chorzowie, w 
pokoju Inspektora Mitka roze­
grała się dramatjezna scena. 
Mianowicie pomiędzy inspekto­
rem i przebywającym tam w spra 
wach służbowycn nauczycielem 
szkoły specjalnej, Mieczysławem 
Godkiewiczem, doszło do gwałto­
wnej wymiany słów, w  czasie cze

go Goókiewścz dobył r  owo lwie" i  
skierował broń przeciwko sobie, 
strzelając dwukrotnie w prąci 

Na szczęście jednak jedna z kul 
chybiła, a druga tra fiła  w  order 
na piersiach desperata. Godkie- 
wicz ni” poniósł żadnego szwan­
ku. Wypadek ten jest żywo komen 
towany w  sferach nauczyciel­
skich na ŚlasKu.

B e z c z e l n a  p r o w o k a c j a
Napad N iem ców  ńa polic janta

Warm zostaf przewieziony do szoita-! . , . . _________  , ■
la, odniósł bowiem ciężkie poparzenie majdające się n s * -
obu rąk. pT-ac. kierowników O. Z. N.

G D YNIA, 29. 9. Z Pucka dor.o- 
szą o gorszącym wypadku, wywo­
łanym przez dwóch zamieszkałych 
tam Niemców. Oto niejaki Domin 
grożąc rewolwerem sołtysowi po 
bliskiej wsi wykrzykiwał niecen­
zuralne słowa pod adresem Pola­
ków.

Gdy posienmkowy poiicji pań­

stwowej chciał interweniować, 
znalazł się znajomy Domina, nie­
jaki Minge, rówiiież Niemiec, któ­
ry wespół z nim napadł na polic­
janta i znieważył go czynni;

Obaj Niemcy zostali areszto­
wani i oddani do dysoozyeji pro- 
kuratu-y Sądu Okręgowego s ■
Gdyni.

D z i k i e  w y b r y k i
J u n g d e i i t s c h e  P a r t e i

Niebywałego wyb-yku dopuścili 
się członkowie Jungdeułsche - Partei 
ze Skoczowa, 24 - letni Wilhelm 
Stritzki, 21 • letni Eryk Kowalik, 24- 
letni Ludwik Gruszka i Robert Pa 
wlik. Na szosie pomiędzy Skoczo­
wem i Goleszom ;m, kędy przechodzą 
przewody wysokiego napięcia, za­

rzucili d rrt na przewody elektrycz­
ne, pOwoduj'ąc krótkie spięcie. W  cza 
sie krr*kiego spięcia przewodów, 
miasta Cieszyn, Skoczów i ich oko­
lice oyły pozbawione światła. W szy­
stkich hitlerowców przekazano do 
dyspozycji władz sądowych w Sko­
czowie.

REDAKCJA: W arszaw a, Al. jerozolimska 1?1 Telefony 666-62 (sek-etariat) 666-99 (ogóiror), Oddział miejski 
„ABC” Al. |erozo'im ska 3 a. TeL 88.333 przyjmuje interesantów  codziennie w godzinach 16.30— 19.30.

ADMINISTRACJA: W arszaw a, Al. jerozolimska 121. Tel. 3(10-33. Kantor prem m eruła: Al. lerozolimstca 3 a
I piętro Tel. 8-18-33. Zarząd i Dział Ogłoszeń: Al. Jerozolimska 3 a, tel. 727-33. Konto P . K. O. 23400 
Sk-zynka Pocztow a 745. Adres telegraficzny — ABC W arszawa.

PRZEUSTńW ICIEI STW A: Lódż, Piotrkow ska 103. Tel. >11-44. Biuro czynne w godz. 10— 13 i 15— 18 Poznań, 
27 Grudrna 2, W łocławek, Cyganki 34, tel. 135.

PRENUMERATA: miejscowa (z odnoszeniem do domu) I na prowincji zł. 2.30 miesięcznie: wvdanic B wraz 
z dziełami Sienkiewicza zł. J.30 miesięcznie. Za granicą zl. 4.00. W yd. B (z pr :mią książkową) zł. 5.50. 
W  Austrii, Czechosłowacji, W . M. Gdańsku i na W ęgrzech cena prenum eraty jak w kraju.

r ł  0 ' ł r k f r T p ń  .  za mieisce wysokości 1 m ilim etra przez szerokoś* jednej szoal- 
"  1 *  L  f i j  ' J * - -  v » ł * ty (..a wszystkich stronach po 6 szpaltl: na l-ej st-onie — 1 zl..

w tekście (w śród artykułów ) 70 gu, w reklamach (w śród ogłoszeń) — 50 gr. na ostatm ei stronie — 
/0 gr. Notatki reklamowa — 1 zł. Komunikaty i wyjaśnienia - 1.50 zł., opisy specjalne — 3 z t , lekarskie
30 gr Nekrologia po 30 gr. Drobne po 20 gr. za '7raz, duże litery w ogłoszeniach „drobnych” liczy się za 
oddzielne w yrazy, — tłusty druk — podwójn-e. Notatki reklamowe oznacza się cyfrą (N .), a komunikat” — 
wyjaśnienia cyfrą (K .). Za rerminy druku ogłoszeń Administracja nie odpow iada.

Dział ogłoszeń: Aleia jerozolimska 3 a — biuro czynne od godz. 9 rano do 6 wiecz. Tel 72733

W y d a w c a : B półka W y d a w n ic z a  „A B C “ S p . z o g r . oóp.
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